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0 ś w ię t s z a  3anion©czko 
Słodka w trta in i nic |i|# M ;
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wyrwało iK r z e m i e ń  c l t s r ^ a ł  o d  p o d p o r y  s o s n y

z a t a r ł  s i n e  r ę c o ,  Z w a r g , ■ z b j o l * i y f &■ *    . . 4 A
w c s tc h n i  cni  o i  kŁeieto b i i ł e j  pury nr-rui E l i  mu g ó rz e ,  s Apia , 
i ąę s i ę  w jedne  ste s r e b r z y s t ą  o k i ś n i ą  m  - g a ł ę s i u c h  drzow.Mroz: 
k tó ry  Oszukany n is ru cb © m o śc ią  samotnego Clłowieka.,  p r z y c z a i ł

i ą  i  jakby  z a s n ą ł  
p r z e z  w artow nika

z e rw a ł  s i ę
j a k  z ły  p i » * ■  O H 'O

na p i  e r  waay z a a i  
z a t o p i ł  mm kły  w
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mi en z a t u p a ł  nogami", w daremnym a s i  ł o w a m i  u b i  c l a  ś n i e g u ,k t o - ; 
r y  m iękki  i  m ia łk i  j a k  p l a e e k  ,rozub$pc>«%3: s i ę  c i ą g ł o  ,zasypując i 
mu s t o p y . n i c z u c io  w ie lk ie g o  o s a m o t n i e n i a  .p r z y g n ę b ia ło  młodo - j  
go ż o ł n i e r z a < Za p le ca m i  m ia ł  p i e n  so s n y , k t ó r a  z a t k n ę ł a  z io  — 
ło n a  w iechę  korony w szczerym polu* ja k b y  p e ł n i ą c  s t r a ż  p r z e d i 
borom , k tó r y  zw ar ta  ś c i a n ą  o sc t rn ia ł  o kxXkahańc.i^ kro ko w a&3tę *
7 t rzodu s i ę g a ł y  J£r ze meto n iow i do xa.mxon ęł-Ujące  ̂j ^ ^0® i ® P® !
obu. bokach c i ą g n ę ł y  s i ę  p a sy  le szesynow ylb  z i r o ś l i  .Był dob rze  I 
u k ry ty  a mimo togo m ia ł  c i ą g ł e  w raże n i  e-, se  j e s t  o d s ł o n i ę t y  
i  u s ta w io n y  na miejfcou t a k  widocznym,- że n i  o moż;r go ominą© 
n i e t y 1 ko każde ó p o j r a e n i ę  p r z e c h o d n i a , E l f  x ■ t m u ja . C z u ł  krą- 
żące  doko ła  n ic i  e z p i e c z e n s tw o ,a  świadomość,żo  ,j©so ono z u p e ł ­
n i e  n ie  do b t  r  z ó gainn i  n ieuchw ytny  , czy n i ła ,  go a. ąi yr,*.o b e z b ro n  
nym i  słabym - ‘• Z a t ę s k n i ł  do kolegow .do _ po łączenia©  z nimi W ową 
jc dnośó , k t ó r a  p o c h ł a n i a ł a  go i  wy© d r  ę b n i a ł a  zarazem z gromady 
w yznacza jąc  o k r e ś l o n e  /m ie j  see  i  n a k ł a d a j ą c  znane © oowiązkiJŁo» ( 
l e d s y . . .Co r o b i ą  t e ę a z  '? w te;j o s t a t n i e j  g o d z in ie  u n i ą .  k t ó r a  : 
b l i s k i©  zachodu s ło n ce  n a s y c a ło  ętuni&ną j a s n o ś c i ą . ? K o l e d * y . ♦ . 
Moz© ' znoszą  drzewo na o g n i s k o ,k t ó r e  z a j a ś n i e j e  po1 w ie c z e rz y  ; 
może p a t r z ą  z o k ie n  l e ś n i c z ó w k i , czy n i e  nadchodz i  on ,K rzem ien i
z gośćmi i . . . i

DOŚciei C iep ły  uśm iech  o g r z a ł  na c h w i lę  z s i n i a ł e  u s t a l a *  
l a  krwi o ż y w i ła  rumieńcem s t ę ż a ł e  od mrozu rysy .G-oseie  i_Trzy , 
k o b ie ty  z d a le k ie g o  , rodz innego  m i a s t a ,  przywożące l e k a r s t w a , o ą  
d c i© ż ,wiadomości i  p o z d ro w ie n ia  od krewnych . I r z y  no d i e t y . .Ma* , 
r y s i u ,  m ira  i  wdzięczna, w swej n i e ś m i a ł e j  m ło d o ś c i ,  o p r o f i l u  
t a k  czystym i  po i  vtym ju k  j e j  im ię*uanka  ,o s>r ag icznyoh  o c z a c h
i  no godnym , kr z ś p i ą  cym u ś m i e c h u  ,H a n k a , na j  y/iń ~ Z. Uf dm a « r>Ą eft M r» i n .. ("i TQ

 ___ ,____ ; kolega
d - z i e l n i e l  s zy  towh r a y e a  , ~ t r e e * o i «  M a r i a  , d r o b n a  . l e l i  ka t  k o b i e ą  
t k a  .napo  z o r  u© bo hi f i l i e  powabu 1 b e z t r o s k i  życ ią  . a w r z e o z y w i s - ; 
t o ś o i  będąca  n iez ło m n y m  i  ha r tow nym  c z ł o w i e ki cm-Trzy k o b i e t y ,  
k t ó r e  ż i c i e  w l e s i d  c z y n i ł y  pe łnym i  do s k e n a ł y m ,  i a p m i n a ł o  s i ę  
w i c h  o b e c n o  ś c i  o w o j n i e , ©  b o l u  r o z ł ą k i  ż U k o c h a n y m i , n i e  prag<^ 
n e ł o  s i ę  n i c z e g o  i  ni® t ę s k n i ł o  za n i c z y m ,  , ■ - •. |

D l a c z e g o  i c h  j eg  z ę z ę  n i e  ma ? J u ż  p o w in n y  r u  ©yó, ą ^ r ę y -  
n a j m n i e j  ś ś ć  d r o g ą ,  k t ó r a  z a s y p a n a  ś n i f t g i e m  |
Wzgórz j a k  s u b t e l n a  n i d  • Ob s i ę  mogło  s t a d  , Jzmoj^ony l ę k ,  j u ż  . 
n i e  o s i e b i e , a l e  o t e  t r z y  i s t o t y , o  ł ą c z n i k  z p o rz u c o n y m  daw­
no ś w i a t e m  i z a t a r g a ł  i e r o e m  X r z e m i e n i a . Z d r e d a ,o b ł a w a , r e w i z j a  
w p o c i ą g u , w s z y s t k i e  t® s o i l i w e s o i  w c a ł e j  sw«i g r o z i o t l i i W  
p r z e d  oczyma w a r t o w n i k a .  Ozy t o  m o ż l iw o  aby d z i ś ,  w ś w i ę t y  wie 
c z o r  w i g i l i i  co ś  z i § § 6 mif t ło  s p o t k a ć  M a r y s i ę ,  Hankę, i  M a r i ę  l 

s z v b k i  l o t  p t a k a  przeciął n a g l e  i  z m ą c i ł  l i l i o w o 6 kona  -  
j ą c e g o  d n i a  ,Ha s z . i s y t  w y f o k i e g o  j a ł o w c a  o p a d ł a  s z a r o  - z i e l o n a  
^  " -- * - - •   - — 3- ' a ł ,W s t r z ą s a -
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s i k o r k a ,  p u s z s k , n a » t * e i z o n y  a* p i e r s i  p t a f z k s
ny b ic iem  mał-egn dfrduseka.DeiODOk o t w i e r a ł  
g a r d z i e łk o  n i e  Wydało głOSU* S ik o rk a  przechy.;.. 
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z k r a i n ,  k t ó r y c h  j e s z c z e  n l e  n o g ł  p r z e n i k n ą ć  
ze m i e ś c i  tsie w n i c h  samo t y l k o  dobro
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PV.

„., l e c z  c z u ł ,
m i e ś c i  s i ę "  w n i c h  samo t y l k o  dobro

-Może t e n  p t l e z e k  c h c i a ł  mi coś pow iedz ieć  ? -  n a s u n ę ł a  
. V ż o ł n i e r z o w i  myśl d z i e c i n n a  -Wszak w noc w i g i l i j n ą  zw i« rzę -  

x ly 4,1 ą  przemawiać ludzkim g ł o s e m . . .  l o  t y l k o  "bajka . *r odpo 
w i e d z i a ł  sam sobie  r o z s ą d n i e ; . , a l e  z per/mym ż a le m ,  że r . ie  może 

z u w ie r z y ć  w l e g e n d ę  d z i e c i ń s t w a .
‘p o p a t r z y ł  w s t r o n ę ,  w k t ó r e j  z n i k n ę ł a  s ikorko ,  i  .„nagle . . , 

a ł  na d r o d z e ,  w ż y n a j ą c e j  s i ę  f a l i s t o  między  w zg ó rz a ,  t r z y  
, lchome p u n k c i k i .  j e s z c z e  p r z e z  c h w i l ę ,  zanim d a ł  s i ę  porwać 
r a d o ś c i ,  b a d a ł  u w a ż n i e .  Ależ  t a k  I Hie. ma n a j m n i e j s z e j  w ą t p l i -  
H-ngr t» I d ą  w je/;o s t r o n ę .  To muszą być oczek iw an e  j ł a n n i c z k i .

p.igrwkzym odruchem j e g o  b y ło  b i s  o n a p r z ó d .  R o z g a r n ą ł  ko-  
L'...r c.v z a p o r ę  j a ł o w c a  i  n a g l e  z o b a c z y !  o k i l k a  kro  ko w p r z e d  so -  

o w i e k a , , . . .
Skad s i ę  z j a w i ł ,  j a k  mógł p o d e j ś ć  t a k  civ. itr z orni en n i e

• ■ -  “  ‘  ‘ '  " """'v "  ' " " ' ' ’ ^ ' ■ ‘ | n ‘ \  s t s . r c z ą c y  >
Buod l u t r.za-

w 
* *. . , .

* j .—**.. Z-*

K s  '.-i

ko 1—
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6 o x a

; rv\\ Jr*1

w i e d s i a ł  j n a t o m i a s t  ’g r u b y , wojskowy k o ż u c h ,
J  —i * a * T . "I . 1. .1 _    . _ _ .  ̂ . i  M. '--------o-a. —
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hud r a m ie n ie m  i  p ł a s k a  t w a r z  m o n g o łn , w y z i e r a j ą o  
h e j  czapy  o b j a ś n i ł y  go,  ż» ma p r z e d  s o b ą  w® erga ;

Rysy K r z e m i e n i a  S k u r c z y ł y  s i ę , s t ę ż a ł y , r e k v  c h w y c i ł  
t ę  : r e w o lw e ru  ,a przetz głowę b ł y s k a w i c a m i  p r  z t  l a t y m ł y  
Go, r ą b  i 6 t  S t r z e l i ć  ć ^ a k im że  donośnym echem odezw ie  się 
ną b o r u  i . ' zbocza w z g ó r z . . .  Z a d u s i ć  gc •? ■Wywiąże t i ę  w" 'um ,2 o n - i 
go? może k r z y k ie m  wzywać r a t u n k u ,  n i e  wiadomo i l u  V w arz y s zy  ■ 
móżo mieć  w p o b l i  u .  R z u c i ł  okiem ku d r o d z e .  dzarr tu  p u n k ty  
z n i k n ę ł y  a l e ,  " c h ł o p a k  l a s u "  w i e d z i a ł ,  że z a k r ę t  k t ó r y  j e za -  
n r y ł , z n a j d u j e  s i ę  t u ż .• 0 -n i e g o  już  n i e  s z ł o ,  a4n M a r y s i a ,  Han­
kę i  M a r i a ,  n i e  p r z e c z u w a j ą c  n i c  z ł e g o ,  i d ą  pro .s to  -.w p aszczę ,  
n i e b e z p i e c z e ń s t w a .  Co p o c z ą ć  ?

K on is  . . i k o n i e . .  . - u s ł y s z a ł  n a g l e  g ł o s  monK.o, n i e  w i d z i a  
Leń t u  k on i  ? , ,

M i n ę ł a  d ł u g a  c h w i l a , n i m  K rzem ień  z d o b y ł  s i ę  ma odpow iedz .
K i e . . . * w y j ą k a ł  z t r u d e m , ■'
Mongoł / p o p a t r z y ł  p o p a t r z y ł  na n ie g o  s z p a n a u l  skośmych o c z u  

pó/ozsm z a w r ó c i ł  i  z a c z ą ł  s i ę  o d d a l a ć  © i  ęż ki® > a.l r -z gr  nhnym kro -  
kłem .K rze m ie n io w i  • na wi&ek j e g o p o s t a c i , t o n ą c e j  w kudłach,  kożu 
c n a  zdawało  s i ę ,  że ma p r z e d  oczyma d z i k ą  b e s t i ę  l e ś n ą .  .

1 z n o w u ,p o ra ź  t r z e c i  t e g o  w i e c z o r u  u ś m i e c h n ą ł  s i ę ,  buz -  
t  rosko  , d z i e c i n n i e  . . .

:. r  go ę z e d ł , , n i c - m i  n i ę  z r o b i ł  z ł e g o , -  pomyć Lał 
b a j k i  mówią p r a w d ę . n i e d ź w i e d ź  w w i e c z ó r  w i g i l u j n y  
do mnie lu d z k im  g łpsem ,  , .  U p l  u l

p o p r a w i ł  pas  z rewolwerem i  r u s z y ł  na  s. po t k a n i  ę

h
i,. 3 eąj:iEK

„r ze mówił

a z ą c y c h  k o b i e t ,  na  © p o tk a n ie  ...e 00 zęś ci a ś w i ę t e g o
nadeho -

W3. ■■ 3 z o ru  .

- \ 1 
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Ś n i e g  j e s t  d z i ś  b i a ł y ,m i ę k k i , n ib y  p ł a t k i  l i l i i ,  
S ł o ń c e  na z i e m ię  z s y ł a  c z c r ^ o n ą >p o ś w i a t ę , 
P r z e s y ł a m y  wam na t ę n  w i e c z ó r  
W ie lę  dob rych  ż y c z e ń , !  o p ł a t e k ,
W i m i e n i u  waszych  s i ó s t r ,  matek  .1 ż o n :
K i e c h  s i ę  p r z y ś n i  wam. r o d z i n n y  dom. »
X t e  l a t a ,  dawno z a p o m n ia n e , 
j i t ó r e  każdy zowtjsiwił z®, s o b ą ,
G d y ś c ie  z n a l i  t y l k o  wojsko o ło w ia n e  
I  naw yższą  s z a r ż ą  d l a  was b y ł  dobosz ,
A wierzchowcem k o n ik  na  b i e g u n a c h . . .

**»

Ląs ogarnia wieczorna 2«duma,
Bor w y n i o s ł y  s t o i  i  d o s to jn y , 
S p o w i n i ę t y  w b ia ły  całun zimy * * «

.. .......
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Syozyiny wam, życzymy.
Zapomnijcio'dziś o lataclg woj&y--- 
0 codzicnnych_waszych krwawych tru 
~enne kłonią się, sosny i świerki, 
więta zbliża się godzina pasterki 
G-odżina cudu...Nad polami mglisty obłok wstaje, 
Syczymy wam, życzymy,
Niech ożyją dziś dla wao-świat baj 
Niech się przyśni wam /irtuti wstę 
Niech, skro ni waszą oplotą wawrzyny., 
olu^ro zbudzi .m nowe warn czyny, 
Znow będziecie walczyć i pr zysięga 
Wiernoa6

15achA. v f + «>

ok, o; a ,
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Wieczór cieczą pod zwania be/smiu rut 
Schodzi na świat Narodzenia pora, 
Ziemię płaszczę"® pokoju otula,
Gdzieś janczarów muzyką brzmią sen 
Niech ożyje dla w$s dawne wczoraj 
I Uśr-.i.;óie pod wtor kołysanki,"Lulajżó, Jozunlu, &ula j.,.n■./Jemioła/

iS * * *

Gdyby prusak,był...prosiakiem, 
i ja bym rz©niklom był,
To bym ostrym.,swym tasakiem ;r 
Milionami Świn tych bił.
Krajałbym ich wclniutenko,
Aby lepiej czuli bel,
Skórkę łupił jsdną pęką,
Ł zaś drugą sypał sol**»
potem zrąbałbym na ćwierci 
No gi,tułów,flaki,łeb,
W uszko szepcząc czule'^Neści. Oierpże pruska Świnio -cierp i

*5Pcai± e j ’ bym mię si sii.c zebrał 
I sporządził wędlin sto 
Lecz jeść za nic bym ich Choćby polak błagał wprost.

<, r  »> f t t ;U tri |
o*m

Chociaż zbywa nam na mięsie, 
Nie dam temu, kto mi brat,
Lo: W tym ścierwa każdym kęsie 
Czai się zły, pruski jud.
Lecz bym plonu .ni.o zmarnował.
B 1*0 ąc ni k ti ą b i ©d z ki d łu g , 
Wszystkę bym przetransportował 
łjfa wacho d —  o “sto mil ia

tr%* ♦ m .?: *

Warto morał zapamiętać r ĵ/Wszak rozsądek to nic gxzuch. 
Świnia bywa czasem rżnięta,
By wilk zjadłszy ją ,toź zdoc

.i STA BASÓW ; pies na niemców 12 par skarpet zimowych, Kelner 
z Krakowa IGO zł., Helena H. SO-zł, Siekiera 50 zł,Stenia 100,
.s. O.vom*łtyna'-i mara©lada,Gracja 100 zł,Jasia ICO zł, spe cjalne podziękowanie dla pp«P.za obiady wydawane rannym żoł­nierzom. Wszystkim Ofiarodawcom serdeczne * Bog z?. a 61


